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Wiadomości krajowe. 
Z Berlina, d. 17. Lutego. 

N; Król raczył Kr. niderlandzkiemu Mini- 
strowi spraw zagranicznych, Baronowi Ver- 
stolkvon Soelen, nadać order Orła czer- 
wonego, pierwszćj,klassy, Kr. hanowerskiemu- 
Generalnemu Dyrektorowi poczty Rudlof-; 
fo wi „gwiazdę do orderu Orła czerwonego: 
drugićj klassy, Generalnemu Prokuratorowi: 
Sądu appelacyjnego'w Kolonii, 'Tajnemu Nad-, 
radzcy sprawiedliwości Biergansowi, or- 
der Orła czerwonego drugićj klassy z liściem 
dębowćm, jako też Professorowi i Dyrekto-. 
rowi Gimnazyum w Królewcu w Nowćj Mar= 
chii, Arnoldowi, order Orła czeryyonego 
czwartćj klassy. NE i i 


paa 


Wiadomości zagraniczne. 
ELSE a i 
Z Warszawy, dnia 14: Lutego. i 
(Gaz. Wrocław.) — Namiestnik Królestwa 
Xiążę Warszawski i nasz Minister skarbu, . 
Fuhrmann, powołany gońcem do Peters- 
burga wkrótce po przybyciu tamże Xięcia Na-; 
miestnika, ciągle tam jeszcze przebywają. 
Nie ulega wątpliyyości, Że z nimi nad wa- 


¿némi sprawami się naradzają, ale wszelkie 
o tćsm obiegająee pogłoski, są zapewne za- 
wczesne. Jakoż niema zaiste miasta w Euro- 
pie, gdzieby tyle nowin politycznych, bez 
sensu. 1 z sensem, ciągle krążyło, jak u nas.(f7) 
Często chcą tu mieć wiadomości prędzćj, ani- 
żeli telegraf ichby mógł udzielić. Zdaniem 
mojćm ukłądy z wspomnionymi mężami stanu 
odbywane,-dotyczą się prusko-polskiego 
traktatu handlowego. i 
nasi Mitawy, dnią 2. Lutego. - l 

„W: wszystkich prowineyach nadbaltyckich 
nastąpiło tą razą mocne rekrutowanie, rozu- 
mieją jednak powszechnie, że środek ten nie 
jest spowodowany przez zagrażające operacye 
wojenne, lecz źe go przedsięwzięto dla uzu- 
pełpienia strat nad Kaukazem i w wyprawie 


= chiyijskićj poniesionych, 


Rossya 
Z Petersburga, dnia 11, Lutego. 

Rozkaz dzienny Ministra wójny, z dola PRA 
Stycznia; »N. Cesarz Jmć. raczył rozkazać, 
ażeby wielkie kołnierze u płaszczów PP. Ge. 
nerałów i oficerów wszelkiego stopnia, miały 
od małego kołnierza do dołu nie więcćj nad 
jeden arszyn długości, O takićj woli Monar- 
szćj podaję do wiadomości w "wydziale yyoj- 
skoyyym, dla należytego spełnienia," 
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N. Cesarz Jmć, na przedstawienie Namiest- 
nika Królestwa Polskiego, Generał- Feldroar- 
szałka Xięcia Warszawskiego Hrabi Paskie- 
wicza Erywańskiego, Najwyżéj, rozkazać ra- 
czył: zostających w kancellaryi jego, młod- 
szego pomocnika Naczelnika wydziału, Sekre- 
tarza kollegialnego Łochtina, i kancellistę szla- 
chcica Kreczunowicza, podnieść pierwszego 
do rangi Radzcy honorowego, a ostatniego 
na Regestratora kollegialnego , z starszeństwem 
od daty wysłużenia terminu, prawem zakre- 

50: p . . 
OZ: Jmć, na przełożenie. Ministra 
oświecenia narodowego, w dniu 16. 4, Gru- 
dnia, Najwyżćj postanowić raczył: aby w o- 
kręgach naukowych Cesarstwa ustanowione 
były opiekunki honorowe szkół dla płci żeń- 
skićj, z pomiędzy dam szlachetnego rodu, 
które przyjmą na się obowiązek utrzymywa- 
nia własnym kosztem zakładanych po mia- 
stach szkół płci żeńskiej, albo składać będą 
corocznie na ten cel znaczną summę, pGzo- 
stawiając Ministrowi oświecenia narodowego 
zatwierdzanie na takowych posadach dam, 
przez kuratorów okręgów obieranych. 


Francya 
"Paryża, dnia 12. Lutego. 

SZ) = e fE Sami „jakie wa Mar- 
szałek Soult przy wniesieniu projektu do prawa 
6 fortyfikacyi w Izbie Parów przytoczy, ile że 
Marszałek zastrzegł sobie złożenie takowych 

rzy wniesieniu tego projektu w Izbie gi 
tawanych. Ale zdaje się, że stale postanowił 
opozycyi zaniechać, nie wyrzekł bowiem ani 
słówka. któreby jego osobiste objawiło zda- 
nie, Ułożył on swoje sprawozdanie całkiem 
podług sprawozdania Pana Thiersa, i twier- 
dzą nawet, że Prezes: rady ministeryalnćj 
pierwszego Marca pracę jego przejrzał. — Tego 

ranka powiadają, że to postępowanie Mar- 
szałka Soulta jest skutkiem otrzymanćj przez 
Pana Guizota obietnicy. Zezwolił on bowiem, 
Że za obwarowaniem Paryża głosować będzie, 
jeżeli syn jego, Margrabia Dalmacyi, Posłem 
w Konstantynopolu zostanie. Od dwóch dni 
istotnie o tém mianowaniu głoszą, ale yn 
śmiemy temu wierzyć, równie jak temu, że 
do Londynu niezwłacznie Posła wyprawią. 

Przybyły do Tulonu parostatek » Castor « 
przywozi zasmucające wiadomości o spusto- 
szeńiach , jakie burze nad wybrzeżem afrykaú- 
skićm zrządziły. Í lak donoszą z Philippevil è 
z dnia 25. 2. m. »Morze mocno wzburzone; 
wiatr się wzmaga, bałwany się piętrzą. Oh- 
cer jeden otrzymuje rozkaz objęcia dowódz= 
twa nad przeznaczonym do story oddziałem. 
Przybywa on, i już kilką okrętów znajduje 


się w największem niebezpieczeństwie, a po- 
mocy nieść im nie można. Gabarra »la Ma. 
rineu dostaje się na wystrzał karabinowy od 
Story na mieliznę, 12 kupieckich okrętów 
walczy z śmiercią, aż je nareszcie ogromne 
waly pochłonywają. Okręt jeden rozbija się 
przy miejscu wylądowania pod Philippeville, 
dzie go rozhukane balwany sepędsiky. Za- 
oga 1 mieszkańcy tege miasta dali przy téj 
sposobności dowody największego poświęce- 
nia się, Kapitaa Boivin rzucił się w rozhu= 
kane bałwany, dla wydobycia jednego tong- 
cego człowieka, i sani o mało nie padł ofiarą 
swej odwagi. Krzyki umierających mieszały 
się z szumem orkanu. Nigdy zapewne nie 
wydarzyło się tak wielkie nieszczęście w por- 
tach algierskich, a przystań w Storze ucho- 
dzi za najbezpieczniejszą. Z osad gabarry 
„Marine“ malo tylko ocalało osób. Kommer 
dant z największą -rozwagą przewodniczył 
ludziom broniącym nieszczęśliwych i wtedy 
dopiero okręt swój opuścił, gdy się przeko- 
nał, że się już nikt na_nim nie został. Brzegi 
okryte są rozbitkami, drzącymi z zimna; 
przez dziesięć godzin walczyli oni z rozhuka- 
ném morzem. Ksiądz miejscowy ani na 
chwilę brzegu nie odstąpił; przebywał na naj- 
niebezpieczniejszych miejscach i do niesienia 
pomocy zagrzewał. — Dziś dn. 26, wiatr się 
nieco uciszył, ale noc była.okropna:;. z 30 o- 
krętów , w porcie stojących, dzis tylko 6 po- 
zostalo. Obecnie grzebią trupy; morze okryte 
jest członkami ludzkiemi, a liczbę umarłych 
podają dotąd na 200 osób.* 
W Korrespondencyi litografowa. 
néj czytamy: „Z wielu stron powiadano nam, 


i to od dnia, w którym różpoczęto ści anie 
dzienników, które 4 tr s 


rzypisywane fałszywie 
Królowi listy ogłóiły; 12" dig knuje śkięcie 
przeciwko prassie i Że temu Ministeryum 
sprzyja. Widzieliśmy, że Panowie Franck- 
Carré, Martin du Nord, Pasqvier, Decazes 
i Seguier codziennie się z sobą naradzali, nie 
dla porozumienia się względem systematu jas 
kiego przeciw „France“, ale w ogólności prze- 
ciw wszystkim niezawisłym dziennikom chwy- 
cić się należy. Środek, jakiego się wczoraj 
izba parów na wniosek Barona Seguiera 
względem „, Nationala* chwyciła, dowodzi, 
e się już nie wzdrygają, na plany, z jakiemi 
się początkowo ociągano. "Zapozywając „Na- 
tiorala * przed Trybunał parowski za obrazę 
drugićj władzy państwa, rozpoczęto systemiat 
zastraszający przeciw 'dziennikóm: To przys 
wodzi nam na pamięć owęepakę terroryzmu, 
który. prawa: wrześniowe ipoprzedził, czas, 
w którym dziennik jeden z departamentu Sar- 
the zapozwano,* że: yy 'doŚĆ ziesztą ummiarków 


| 
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wanym artykule, zebranćj wówczas Izbie de- 
putowanych przydomek świętokradzkićj przy- 
dał. Sąd przysięgłych uznał dziennik nievyin- 
nym, ale koszta processowe „wyczerpały jego 
zasoby i „paź musiał.  Ministeryum Soult- 
Guizotowskie zamyśla zapewne coś podobne- 
o, ale przeszłość zaslania: nas od tego. Po- 
jedyncze dzienniki może podobne Bepispowa 
nie pognębić, ale dla ogółu prassy będzie to 
środkiem postępu. Mówiono wczoraj w Iz- 
bie parów głośno, że Ministrowie jeszcze 
przed końcem posiedzenia przełożą. Izbom 
nowy projekt o praśsie, Lecz jeżeli nas pa- 
mięć nasza nie zawodzi, wyrażono W mo- 
wie od tronu, że teraźniejsze prawodawstwo 
jest dostateczne, i że nowej broni przeciw 
dziennikom używać nie potrzeba. Nie widzi- 
my tóż, czegoby jeszcze słusznie żądać możną 
jeżeli nie chcą przywrócić cenzury, którćj 
zniesienie Karta nam zaręcza.* SZEĄ 

Stósownie do Univers liczba przeciwni- 
ków prawa fortyfikacyjnego w lzbie Parów 
bardzo jest znaczna. Prezes tćj Izby należ 
do rzędu ich i ledwo do tego skłonić się dał, 
iż oświadczył, że zostanie neutralnym. Xiążę 
Broglie mianowicie zarzuty Hrabi Molć od- 
pierać będzie, a tak z wszystkiego wnosić 
można, Że obrady te będą bardzo żywe. 

W Gazette de France czytamy: «Sly. 
chać, że mairowie Paryża Ministeryum 0 nie- 
pomyślnóm zawiadomili wrażeniu, jakie pra- 
wo fortyfikacyjne na klassie wyrobniczćj sto-* 
licy pi Ep Stósownie do tego część prze- 
mysłowa ludności niejaką pod względem przy- 
szłości przejęta obawą. Obawa ta powstała 
z następujących powodów: Obwarowanie 
spotrzebuje wszelkie materyały, które w oko- 
licach Paryża mogą być wyrabiane i. dostar- 
czane. Budowle prywatne: więc dla niezmier- 
nych cen wapna i kamieni będą musiały ustać, 
a nawet samo położenie, które stolicy nadać 
chcą i zmniejszenie ceny własności, wysta- 
wianie nowych domów uczyni niekorzystném, 
Ale wlaśnie cech mularzy wznosząc budowy 
toruje innym rzemieślnikom, stolarzom , mala- 
rzom, pokrywaczom dachów i t. p. drogę do 
zarobku; jeżeli zaś mularzy zatrudniać będą 
Ji tylko obmurowaniem ołów, oni sami tyl- 
ko będą mieli robotę a inni rzemieślnicy 
wszyscy zginą. Uwagi te na lud takie wy- 
warły wrażenie, że mairowie osądzili rzeczą 
stósowną donieść o tćm rządowi. « 

Pan de St. Aulaire, poseł francuzki w Wie- 
dniu otrzymał dwumiesięczny urlop i wkrótce 
spodziewany jest w Paryżu. Głoszą, że nie- 
wróci na swoje stanowisko; lecz inne otrzy- 
me przeznaczenie. Ą 

Władze, zayyiadujące nad dominium Cham- 


bord; nadanego księciu. Bordeaux w dniu jego 
urodzin, chciały mu zaprzeczyć prawa do te- 
goż dominium. Wytoczono naprzód process 
w Królewskim trybunale w Orleans, któr 
zawyrokował, że Niążę jest prawym właści” 
cielem Chambord i przy posiadaniu onego 
pozostać musi. Skarb appelował od tego wy- 
roku do tutejszego sądu Kassacyjnego, lecz 
ten zgodnie z wnioskiem generalnego proku- 
ratora Pana Dupin zatwierdził yy zupełności 
wyrok pierwszćj instancyi, 

Kuryer francuzki donosi z Aten pod d. 
10. Stycznia: Jak się zdaje, P. Regny kontrol- 
ler państwa radził Królowi, iżby przesłać 
rządowi francuzkiemu milion drachm, aby 
pokryć procent pożyczkowy. Pan Regny spo- 
dziewa się tym sposobem ułagodzić rząd fran 
cuzki, który trzecią seryę pożyczki może na 
skarb grecki przeleje. Pieniądze mają Być 
dziś jeszcze wysłane. i 
` Jeden dziennik tutejszy utrzymuje z wszel. 


ką pewnością, iż pojednanie między Panami 
Soult i Guizot długo trwać nie będzie, jeżeli 
już nie wybuchła między nimi wojna. Na 
giełdzie i w wyższych politycznych towarzy- 
stwach ciągle głoszą o zmianie gabinetu, Zda- 
je się być niezawodnóm, że jakakolwiek na- . 
nastąpi zmiana. Marszałek Soult zarzuca Pa- 
nu Guizot, iż wdzierając sie w attrybucye 
prezesa Rady, tai przed nim najważniejsze 
wypadki; wiadomo jak gorliwie marszałek 
broni swoich prerogatyw 1 zdaje się być nie- 
kontent, iż rada ministrow zbiera się u Pana 
Guizota, W pierwszych dniach po ułożeniu 
swojćm, ministeryum zbierało się w Tuille- 
riach, tym sposobem chciano spowodować spór 
między marszałkiem Soult i P. Guizot, ale te- 
raz rada odbywa się u tego ostatniego, bez 
obecności jćj prezesa, z wielką jego boleścią. 
Mówią, że marszałek chce się uwolnić od 
rzeciwników swoich, i Panów Human, Mar: 
tin du Nord i Guizot zastąpią Panowie Passy, 
Dufaure i Schneider. W takim razie marsza- 
łek weźmię tekę ministra spraw zagranicznych 
a generał Schneider ministerstwem wojny za» 
rządzać będzie. Wątpimy:o tém, bo Pan Hu- 
man bierze udział w oppozycyi i ogłosił się 
rzęciw panu „Guizot. — Mimo to zdaje się 
być pewnćm, iż przesilenie ministeryalne od- 
wlecze się jeszcze do kilku miesięcy, ale o- 
becny stan rzeczy tryvać dłużćj nie może bez 
szkody w śprawach publicznych. — Prawie 
żadne znoszenie się między ministerstwem. 
wojny a ministerstwem spraw zagranicznych 
miejsca nie ma, tak dalece, że często rozkazy. 
jednego ministra zbijają poleeenia drugiego, — 
Od r. 1830 przekonaliśmy się nie jednokrotnie, 
że podobna różność zdań dawała powód do 


264 


"zmiany ministrów; wiemy iż czynione będą 
wszelkie starania do utrzymania ministeryal- 
nego status quo, lecz zdaje się ono być nie- 


podobném, 
Anglia. 


Z Londynu, dnia 11. Lutego. 

Donoszą z Dublina pod dn. 7. b, m:, że 
w Irlandyi wielka panuje spokojność, ale że 
wszyscy z ciekawością wyglądają bilu rege- 
strowania wyborów Lorda Stanleja, „którego 
przeczytanie na dzien 24. wyznaczono. a- 
wiają się tam bardzo, że, jeżeli Forysowie 
przy swym środku obstawać będą, już się:do 
upadku chylący bil repealski nowego nabie- 
rze życia, i wiele umiarkowanych 'osób na 
stronę stronnictwa ruchu przejdzie. Spodzie- 
wają się przeto, żesięchwycą pośrednićj dro- 
i która dotychczasowym niedogodnościom 
zapobiegnie, a*praw upoważniających do wy- 
boru do tego nie ograniczy stopnia, jak tego 
bil Lorda Stanieja żąda. O'Connell wydał 
także znowu okolnik do ludu irlandzkiego o 
tym przedmiocie. Stan Aj abu Irlandyi zda- 
je się być zresztą na drodze polepszenia, gdy 
listy zbrodni popełnionych jawnie, okazują, 
Że w miarę zwiększającej się po hrabstwach 

ludności, liczba zbrodniarzy się zńmaniejsza. 
"Globe zawiera długi artykuł o sprawach 
chińskich, w którym ostrzega, aby zawcze- 
Śnie o stanie tychże nie sądzono 1! okazać'usi- 
łuje, że przy zawarciu traktatu pokóju, po 
którym się szczególniej handlowych korzysci 
i zwiększenia handlu spodziewają, osiroźność 


i mądrość więcćj znaczą, niż męstwo i odwa- . 


ga, które lud chiński tylko zastraszają, "w miej- 
sce, coby go pojednać z nami miały. Zdaje 
się więc, że rząd zamyśla ile możności rzecz 
tę na drodze układów załatwić. z: 
Obrady parlamentówe. Izba niższa. One- 
gdaj naradzano się nad”ustańowieńiem cła od 
wschodnio i zachodnio: indyjskich produktów, 
które nie do wszystkich zarówno rozciągnięte 
było. Poczóm wystąpił Lord Staniej mówiąc 
o swoim bilu względem uporządkowania par- 
` lamentowych wyborów w Irlandyi; głównym 
warunkiem bilu tego było, aby dotąd na 7 la 
służące certyfikaty wyborowe nadal corocznie 
potwierdzane były. 


otrzymał znowu pozwolenie popierania swo- 
jego bilu. Wczorajsze posiedzenie zbyt krót- 
ko trwało, Lord Russell wniósł o uczczeniu 
zasług JSletnich zmarłego Johna Rickmann, 


który był Sekretarzem lzby i gorliwą odzna* 


czał się służbą, a dzisiaj chciał tenże Minister 

rzedstawić Izbie wniesienie bilu o uporząd: 
kównić parlamentowych wyborów w An- 
glii i Szkocyi. 


lat 


O'Connel wnosił po- 
prawkę, którą odrzucono, a Lord Stanłej 


s Mir A “Lörd Minto, pierwszy Lord 
'admiralicyi, dawszy krótki rys czynów angiel- 
«skićj wyprawy w Syryi, oraz skreśliwszy ży- 
“cie admirała Sroptord; żądał, aby głosowano 
-za złożeniem podziękowania admirałowi i bę- 
dącym pod jego rozkazami wojownikom. Nią- 
żę Wellington najmocnićj popićrał ten wnio- 
sek, oznajmując między innemi, że zdobycie 
St. Jean d'Acre, ledwo w skutkach swyoich ze 
zdobyciem St, Jean d'Ulloa przez Francuzóyy, 
porów nać się może. `- i azed 
t RAI że w miejsce Admirała Stopforda, 
stanowe o juź mianowanego gubernatorem 
wielkiego szpitala marynarki 'w Greenwich, 
naczelnym dowódzcą floty angielskićj na mo- 
rżu środziemnóm zostanie kontr Admirał O- 
wmanćj. Flota ma być powiększona o 25 okrę- 
tów liniowych, dowództwo zaś: tymcżaso* 
wo na rok jeden panu Omanćj oddane. ' Ko» 
modor Napier otrzyma komendę nad eskadrą 
ańgielską na Tagu. k Gb 
Y W ostatnich czasach Królowa wydała wie- 
le nominacyi do Nowćj Zeelandyi, która jak 
bath deska do państyya Bretonów wcieloną zo- 
stala. e 
`Z Malty piszą, że wszyscy angielscy. żoł- 
nierze, ktorzy w wyprawie Syryjskićj mieli uż 
dział, oprócz zwykłego wynagrodzenia otrzy= 
mają całoroczny żold jako gratyfikacyę. ” 
- Flrabia Grey, bawi ciągle w swojćm wiej 
skiem ustroniu w Howiek i nienia zamiaru 
przybyć do stolicy, gdyż żadną miarą nie chce 
wspierać ministrów. j aE 

Wydział lasów i budowli wydał potrzebne 
rozporządzenia względem przygotowań do 
processu Lorda Cardigan w sali Izby wyższćj. 
Ławki i galerye zostaną pomnożone. Koszta 
wyliczono na 2000 funt. szterl. 

wi Z dnia 12. Lutego. i 
"Globe ministeryalny, tak się wyraża o sta- 
nie spraw chińskich: «Zyczenia stanu handla- 
wego, aby spór nasz z rządem chińskim osta- 
tecznie był załatwiony , ostatnia poczta wpra- 
wdzie nie ziściła. Wybiegi i korowody Ghiń- 
czyków , które już w: przysłowie poszły, zo- 
stały zapewne i w dyplomatycznych układach 
z Kommissarzami angielskimi użyte, Ostate- 
czne przychylenie się do roszczeń naszych ze 
strony rządu Sent i M nie ulega wątpliwo- 
ści, ale aby wypadek ten odwłaczać, ucie- 
kać się on będzie zapewne do każdego pod. 
stępu i wszelkich fortelów. Z znamienitą 
swoją siłą morską, z fotta składającą się z 20 
żagli, nie rachując w to nawet statków paro. 
wych i będąc w posiadaniu wyspy Tschusan; 
może Admirał Elliot  dłużćj” jeszcze %wstrzy- 
mywać się wszelkich gwaltowniejszych kro- 
kóry. Przecież celem, który na oku mamy, 
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nie tylko jest wynagródzeńie, lecź „też poje- 
"dnanie się z Chinami. , Wszystko ogniem i mie- 
"czem w Chinach niszczyć, miasta burzyć, 
"własność wszelką i Życie o zgubę przypra- 
wiać, toby może dumie naszćj narodowćj po- 
chlebiało, ale wielkim celem wyprawy naszej 
mie jest tylko upokorzenie pychy chińskićj, 
_ decz Prede Vopn zabezpieczenie i roz- 
przestrzenienie handlu naszego z Chińami, sle 
dla tego właśnie potrzebujemy zaufania lu- 
dności. Dzieło zburzenia, którém, jak nie- 
którzy sądzą, Elliot całe Chiny, nawiedzać 
miał, więcćj by nam zaszkodziło, aniżeli po- 
mogło, przypuściwszy nawet, iżby Cesarz 
w bekingu zastraszyć się dał. Zresztą, jak- 
kolwiek rząd nasz do pobłażania skłonny, 
przygotował się jednak i na użycie. vy rażie 
potrzeby ostatecznych środków. W piśmie 
z Tschusan z dn. 12. Października wyrażono: 
„Niektóre okoliczności i wysłowienia Admi- 
rała Elliot" przekopy wają mię, Że po konfe- 
rency! w Eistopadzie pod — albo w Kanto- 
nie odbyć się mającćj, istotnego załatwienia 
sporu się nie spodziewa. Tymczasem starać 
się on tylko będzie o to, aby przed Źniwami 
potrzebną ilość herbaty dla Anglii przyjazną 
drogą uzyskać a układy względem stańowcze: 
go załatwienia sprawy dopiero na yyiosnę 
w Pekingu rozpocznie « HA 
Ei B 4.75 6 3 „esi 
Z Frankfortu n/M., d. 13. Lutego. 

Życzenie, aby pokój europejski przerwy 
nie doznał, ciągle wprawdzie zewsząd wynu- 
rzają i nićm się pocieszają, ale wyznać mu-. 
sim, że nadzieja ujrzenia go spełnionem bar- 
dzo się chwieje, kiedy we Francyi wszystko 
jeszcze wre i się burzy. Oprócz tego ode- 
brano tu drogą hahlo wa wiadomości ze 
Wschodu i Północy.  Stósownie do tychże 
w Królestwie Polskićm ogromne kon- 
centrująkorpusy wojska, których ilość 
w samćj piechocie na 200,000, podają. Nie 
powiadają wprawdzie, w jakim celu dysloka- 
cye te nastąpiły, .ale ledwo przypuścić można, 
żeby je li tylko dla ułatwienia wyżywienia 


wojska przedsiębrano. — W południowych .P 


Niemczech uzbrajania podobnie nie ustają. 
Pismo prywatne z Spiry donosi, że J. K. W. 
Xiążę Karól Bawarski (brat Króla Bawar- 
skiego) prowincye  nadreńskie Bawarskie 
wkrótce zwiedzić raczy, "Ponieważ Xięciu 
termu „LE godność Feldmarszałka nada. 
no, wnoszą stąd, 2e mu w pewnym przypad- 
ku *$aczelnie dówództwo nad 7mytm E i En 
armii związkowej poWierzą, , - 5 
Z nad Menu, dnia’7, Lutego. 

Z dobrego źródła dochodzi nas wiadomość, 

że posłannictwo cesarsko - austryackiego Ge- 


nerała, Barona Hess, do Berlina, miało na 
celu traktowanie względem d slokacyi! armii 
związkowej na przypadek dalszych zagrażań 
ze strony Francyi, stósównie do doświadczeń 
oficera tego na missyi do Niemiec południo- 
wych, oraz względem pewnych wniosków 
dla Zwiążku Rzeszy; przedewszystkićm miał 
en popierać wniosek rządu Bawarskiego, aby 
twierdzę (Germersheim na kóśszt Związku ` 
wzmocniono i fortyfikacye jéj rozprzestrzenio- 
no; Austrya miała się już do propozycyi tej 
przychylić, © use abo 


4 
i 


Włochy. 

Z Rzymu, dnia 4, Lutego, 

(Gaz. Powsz ) — Zdaje się być teraz pewną 
rzeczą, że owdowiała Królowa hiszpańska 
nie wyjedzie do. miejsca śwegó urodzenia, t. j. 
do'Neapolu;' powiadają tutaj, że Król nie 
chce pozwolić aby się Munóż tamże poka- 
zał. Miała ona więc juź podpisać układ, 
względem najęcia na lat kilka pałacu Pargins 
nad jeziorem genewskićm, za 8000 fr. roczne- 
go komornego. Królowa matka spodziewana 
za dni kilka z Neapolu, aby się znowu z swą 
córką po tak długićm niewidzeniu się i po tak 
różnych kolejach losu zobaczyć. Królowa 
dopiero.po Ostatkach do Szwajcaryi wyjedzie. 


TPT preo. 
'Z Konstantynopola, dnia 20. Stycznia. 
Od niejakiego czasu rozpoczęto tu układy 
dla zaciągnięcia nowej pożyczki dla rządu. | 
Główne warunki przedstawiono przysłanemu” 
z Londynu ajentowi.i pótrzeba tylko uznania” 
kontrahującćj strony w Londynie. Przyszła 
tu wieść, Że póżyczka tylko pod uciążliyyemi: 
warunkami zawartą być może, Porta bowiem: 
z trudnością się z niej wywiąże. „Porta ujrza:* 
ła się zmuszoną puścić w obieg papiery 60 
milionów. wartości, a tak krąży teraz 100 mi- 
lionów piastrów, około miliona papierowych 
talarów. Turcy i rajasowie muszą brać te 
pieniądze, które z tćj przyczyny krążą w kra- 
ju; zągraniczni kupcy nie chcieli z początku 
rzyjmować , lecz teraz przyjmują z 4 — 6 pro- 
centu, nie widzą bowiem innego sposobu od- 
zyskania summ należnych im od kupców kra- 
jowych. Dług ten ma być spłacony w prze- 
ciągu 8 lat, procent kyyartalnie się spłaca. 


ET Egipt. że 

Z Alexandryi, dnia 23. Stycznia. ' 
Odpłynięciu floty tureckićj piękna sprzyjała 
pogoda, lecz Walker Basza zostanie na lądzie * 


‘aż do zupełnego uzbrojenia foty, z którą uda 


się do Marmarizza. zkąd towarzyszyć mu ma 
5 angielskich okrętów linioyyych. Okręty tu- 
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ręckie na wybrzeżu Karamanii nabiorą drze- 
wa, na którém w Konstantynopolu i Alexan- 
dryi mocno zbywa i udadzą się do Bosforu. 
Telegrafem z Kahiry odebrano tu przedwczo- 
raj wieczór wiadomość, że Ibrahim Basza 
rzybył do Rama, miejsca około 6 godzin od 
aza oddalonego. Q, sile jego i skutkach od- 
wrotu różne biegają wieści. — Wczoraj od 
szedł do Gaza egipski parostatek Nil, gdzie 
oddany zostanie pod rozporządzenie Ibrahima. 
— Tegoż dnia wyprawiono tam 600 beczek 
żywności dla maruderów, 
Inne wiadomości brzmią następnie: »An- 
licy używają tu zupełnego tryumtu. — Wal- 
er basza i jego adjutanci jeżdżą wszędzie na 
koniach Baszy i złocistych jego siodłach. Ko- 
modor Napier ciągle jeździ ekwipażem Boge 
hos Beja a patrzący na to Arabowie twier- 
dzą, że dla Anglików nic w świecie nie masz 
niepodobnego. Według gazety M altao Ti- 
m es Soliman Basza z syryjską artylleryą 8000 
koni i 8000 piechoty szczęśliwie przybył do 
Kahira. Ibrahim jest w Jafie, gdzie czeka 
nań parostatek Nil, dla przewiezienia go do 
Alexandryi. 
| I 


Rozmaite wiadomości. 

Z Poznania, — Rotmistrz Pan Dziem- 
bowski na Powodowiu, pow. Rabimostk., 
dla wsparcia ubogich w dobrach swoich Obra 
39 tal. okarował, Dana w kasynum Kroto- 
szyńskićm przeztowarzystwo miłośników kun- 
sztu reprezentacya teatralna na KA ubo- 

ich przyniosła dochodu 50 tal. W Kempnie 
RE ydowski Mojżesz Markus Jerosław 
przy sposobności ślubu córki swojćj nietylko 
dał obiad dla 140 chrześciańskich i 200 żydow- 
skich ubogich, lecz obdarzył ich tóż kwotą 
pieniężną. 3 $ ; t 

— Po wpływie powietrza na zasiewy nie- 
pomyślnych skutków obawiać się trzeba. Ro- 
śliny młode, które bez pokrycia śniegu ostre 


mrozy wytrzymać musiały a potóm, gdy śnieg. 
, a odwilża nastała yy wodzie, 


rzęsisty spad a i 

ograżone zostały, obecnie w lodzie stoją, co 
am zaszkodzić musi. Niedostatek paszy dla 
bydła już się powszechnie uczuć dał. — Tar 
gi nasze, skora NR drogi w skutek pogody 
nieco się polepszyły, dość często były zwie- 
dzane; żyta wiele sprzedano za umiarkowane 
ceny. — W Wolsztynie i Ostrzeszowie czy- 
nią przedwstępne działania celem. zaprowa- 
dzenia tamże rewidowanćj ordynacyt miast, 
nadanćj im przez N. Pana. — Dla wynagro- 
dzenia za nabycie gruntóyy do tutejszej forty- 


fikacyi wypłacono w roku zeszłym 36,036 tal. 
— Ciągłe mrozy i powstałe ztąd utrudzenie 
geseen, zarobku liczbę zbrodni bardzo po- 
większyło; yyszakże policya pełniąc z podwo- 
joną gorliwością obowiązki swoje, pochwy- 
tała tćż mnósto złodziejów i innych nicwar- 
tów. = Dnia 26. wysobnik Maciej Bittner 
przez KYRA Mikołaja Muchę z Lipowca, 
pow. Mrołoszyńskiego tak zbity został, że 
w 12 odzin potém; skonał; mordercę oddauo 
do Sądu kryminalnego, — Dnia 8. wyrobnik 
Szorr w Zdunach tak żonę swoję pokaleczył, 
że w skutek tego umarła; mordercę areszto- 
wano. Dnia 7. wieczorem wyrobnik Lange 
z Terespotocek, pow, Bukowskiego w dro- 
dze z Grodziska do Buku przez dwuch ludzi 
napadnięty, zbity i ź pieniędzy swych wyzuty 
został. Żandarmowi Hacke w Grodzisku uda- 
ło się wyśledzić sprawców czynu tego, t.j, 
wyrobnika Jana Pirsch i szewca Gozdeckiego, 
obudwuch z Kurowa, W Baranowie, pow. 
Osirzeszowskim, mieszczanin jeden żonę 
swoję, od którćj się juź od roku separował, 
wee wielkim zabił. 

Berlina, dnia 12. Lutego. — Przeciw 
Generalnemu Dyrektorowi muzyki, Panu 
Spontini, ma być obecnie w istocie proces 
kryminalny z powodu obrazy majestatu wy- 
toczony.  Radzcę kryminalnego Dambach 
wymieniają jako inkwirenta w tej sprawie. 

, Warszawy. — Gazeta Poranna obej. 
muje Prospekt na nowe wydanie romansu 
p. t. »Amerykanka w Polsce. s 

Ze Lwowa. — »Tygodnika rolniczo- prze- 
mysłowego« pod redakcyą T. W. Kochańskie- 
go, wyszedł JS 6. i obejmuje: 1) O uprawie 
tytoniu. (Dokończenie). 2) Artykuł konkur- 
sowy ? rozprawa o fabrykacyi cukru z bura- 
ków, ogłoszone przez Edwarda hrabię Ra- 
czyńskiego. (Ciąg dalszy). 3) Korespondencya. 
, "mWoOwianina«, przeznaczonego krajowym 
i użytecznym wiadomościom, wydawanego 
w połączeniu prac miłośników nauk, zeszyt 
siódmy opuścił prasę dnia 12. Lutego r. b, 

piśmie czeskićm Dennice, w poszycie 
czwartym tomu drugiego z r. 1840 czytamy 
artykuł: ie o króla ape IH“, przełożony 
przez p. Weselskiego z Rozmaitości lwo- 
wskich, z r. 1839 JK 43, PETERS 
„Uwiadomienie literackie. — Upoważ- 
nieni do tego listem P. Tadeusza Łady Zabło- 
ckiego wzywamy posiadaczy jego rękopismów 
a mianowicie JJ. PP. Ignacego Ciechanowie- 
ckiego i A. Obrąpalskiego i innych, w któ. 
rychby się one ręku dziś znaj owały, aby 
stósownie do żądania autora pod nasz adres je 
odesłali vy jak najkrótszym. przeciągu czasu 
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Uwiadamiam tćż, i eri reit ria 2 
smów nabywać i ogłaszać nit > È 
autor polecił nan “o tób staranie, które 0, 
dziękując mu za jego zaufanie, z chęcią doło- 
żym. Rękopisma zostawione w roku 1836. u 
P. J. Ciechanowieckiego składały się, z tłu- 
maczenia poematu Tegnera Axel, z dziennika 

odróży do Tyflisu i krain zakaukazkich i t. d. 
jeśliby dziś jakąkolwiek koleją przeszły w in- 
ne ręce prosimy niniejszym posiadacza o zwrot 
ich właścicielowi, w którego imieniu upori? 
namy się o nie. ` J.J. Kraszewski, 

Obliczono, iż ziemia nasza jeszcze ośmńa* 
ście razy tyle ludzi wyżywić może, jak ma o- 
becnie, choćby nawet lepićj uprawianą nie 
była. Sama Ameryka go dla 500 mi- 
lionów ludzi pożywienia dostarczać może, a 
na całej kuli ziemskićj żyje obecnie zaledwie 
1000 milijonów ludzi. i 

List pani Laffarge: = Dziennik V ert- 
Vert zawiera następujący list, który pani 
Laffarge pisała do królowej francuzów: „Mać: 
dame! Nie opuściłas więc biednej ofiary; ma 
ona podziękować dostojnej opiece twojćj, Że 
nie będzie znosiła kary, która nawet najtward: 
szych zbrodniarzy najdotkliwiej żasmuca. 
Ach! jak wielką czuje moje serce podziękę, 
jak pocieszającą: ulgą jest „dla: biednćj Maryi 
Capelle w czasie jej długićj niewoli to wej- 
rzenie wysokiej łaski! Opatrzność zleje błogo- 
sławieństwo na tę łaskawość, a najniżsża i 
swemu losowi ulegająca niewolnica, która w 
swćj niewinności znajduje nadprzyrodzoną od- 
wagę, zasyłać będzie do nieba gorące modł 
a zachowanie dostojnego zdrowia twego. Jal 
pięknym jest przywilejem przywrócić spokoj- 
ność i swobodę umysłu nieszczęśliwćj niewie- 
ście, która gdyby królewska łaska niezwolniła 
była okropnego jej udręczenia, tyłko by w 
śmierci wybawienie swoje upatrywała. Ź na- 
dzieją w sercu;znoszę moje nieszczęście; przyj- 
dzie chwila, w którćj przeznaczenie prześlado- 
wać mnie przestanie, a ja będę żyła jakoniezbity 
dowód nieszczęść, któremi Bóg na téj ziemi 
ludzi doświadcza, aby ich późnićj w niebie 
wieczną nagrodą obdarzył. Dostojna matko 
familii, królowo, racz przyjąć hołd wdzięcz- 
ności od tćj, którćj ze ulżyłaś. Oby się sy- 
nowie twoi cnotami.swemi do pociechy twej 
przyczynili, oby serce twe zwycięztwamii 
swómi uweselili, oby małżonek twój od O- 
patrzności zakreślony rząd w długie wiódł la= 
ta, a może przyjdzie dzień, w którym ja na 
ziemi ułaskawienie uzyskam, jak je w niebie 
uzyskać jestem pewna! Marya Capelle.* 


Przedsiębierstwo francuzkićj ope- 


ry w Paryżu. — „Gazette musicale« poró- 


wnywa dawny budżet opery francuzkićj 2 
budżetem teraźniejszym, ż czego się pokażuje, 


iż sg Piliet, obecny dzierzawca opery w Pa- 
ry OAK: ciężarem wydatków uledź będzie 
musiał. yn 


Prawda że > Pillet, lubo na ty 
teatrze aktorowie tylko trzy razy na tydzie 
rają, otrzymuje z król. kasy wsparcie 650,000 
ranków, podczas gdy jego poprzednicy, P- 
Verson, a późnićj p. Dupońche , którzy co- 
dziennie przedstawiali spektakle, niewięcćj 
jak 900,000 franków w zasiłkach otrzymywali. 
Pod dawną administracyą, która najsławniej- 
szych rancuzkich śpiewaków sobie zjednała, 
wymierzone były  gaźe w sposób nastę- 
pujący: Nourrit, który nigdy nie grał, ja 
tylko vy przepełnionym teatrze, brał rocznie 
25,000 franków , tudzież 1000 franków za każ= 
de wystąpienie, ćo w ogóle okolo 45, 
fr. wynosiło; Levasseur rócznie 15,000; pa 
Dovus 10,000; panna Falcon 5,000; panna T'as 
glioni tylko 30.000. Jedyną artystką nad mia- 
rę honorowaną była pani Damoreau z pens 
syą roczną 60,000 fr. — Pan Pillet zaś płaci 
następujące goże: Panu Duprez, który w pierw 
szym roku 60,000, w drugim 60,000 franków 
pobierał, płaci teraz 100,000 rocznie; pannie 
Elsler 80,600 fr.; panu Levasseur tudzież pani 
Feux 50,000; pani Dorus 40,000; panu Derivis, 
który nigdy nie grai ról PREES 30,000; pa: 
nu Maśsol, miasto jego dawnej skromnéj gaży 
8,000 franków, 30,000; pani Stoltz, która przy 
wstępie swym 7,000 fr. otrzymała, 30,000 i 
pannie Nau 30,000 franków. Tym sposobćm 
siedmiu pierwszych artystów. nadmieniónego 
teatru, między którymi właściwie tylko czteż 
rech do celniejszych należy, pobierają ogróm= 
ną sumę 290,000 franków rocznie. 

Postęp cywilizacyi w Turczech. — 
W dzienniku „Morning Chronicle« pod napi- 
sem: Korespondencya z Konstant nopola, czy 
tamy co następuje: Dn. 12. Grudnia pod wies 
czór, rozpoczęły się w chirurgicznćj szkole 
odczyty anatomiczne. Pierwszych trupów da 
tego celu dostarczają szpitale chrześcijańskie, 
dopokąd Muzułmanie z tym postępem w za- 
wodzie umiejętności dokładniej się nie obezna- 
ją; zaś wszystkie szpitale stolicy trupów dla: 
anatomii dostarczać będą. Powiodło się ta + 
że usunąć przesąd, vy skutek którego Fe arów 
nikóm koranu nie wolno było mieć u siebie 
żadnego obrazu, Niedawnemu czasy pisma 
publiczne donosiły, -iż niemiecki malarz 
Kretschmar miał zaszczyt odwizerunkować 
Wielkiego Sultana, a teraz znowu nadmienia- 
ją, że takiegoź samego zaszczytu angielski ma- 
larz Sic Dayyid Wilke dostąpił. ` 


|] 
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S cug. a OBWIESZCZENIE. + owa 
„Gdy J. Excellencya Rzeczywisty Tajny Mi- 
Mister stanu Ladenberg dla do tak nazwanego 
klucza Lipowiec ; w majętności Koźinińskiéj 
należących dóbr Lipowiec i Psie,Pole 
rzyderzenia nie udzielił, ale owsżem rozka- 
zał, aby dla tych dóbr powtórny termin licy- 
łacyjny odbyto, przeto tym końcem ywyzna» 
za się nowy termin : 
R na dzień 19. Kwietnia r. b. 
w naszćj wielkićj sali posiedzeń tutaj. 
= I, Do majętności Lipowiec należą wraz 
z zamkiem w Koźminie trzy pod tém miastem 
łeżące domy, Kilka stawów, wodny mlyn, 
potaziarnia. Cała powierzchnia wynosi 2092 
mórg 147 [_Jpręt. za 
* Między temi jest 
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nieużytecznego gruntu . 
=, A ogółem 1874m. 55[_]pr. 
Minimum ceny kupna za majętność Lipo- 

wiec'ż przynależytościami wynosi 43,400 tal., 

a ża Psie Pole 23,800 tal., z których kupujący 

in partem praetii przy Lipowcu 14,075 talarów 

a przy Psiem Polu 10,525 tal. w listach zasta- 

wnych W. X. Poznańskiego przejmuje. Z po* 

'zostałćj po odtrąceniu mających być przejęte- 

mi listów zastawnych ceny kupna, powinna 

być trzecia część wraz z spłaconą aż do Św. 

Jana 1841. przez umorzenie częścią listów za- 

stawnych przez tradycyą, residuum zaś w cią- 

gu trzech lat wy trzech równych rocznych ra- 
tach zapłacona. 

` Szczegółowe warunki przedaży leżą w na- 

szćj Registraturze do przejrzenia i na termi- 

nie licytacyjnym przedłożone będą. _Nadmie- 
niamy jeszcze, że wybór pomiędzy licytanta- 

mi zastrzegł sobie JW. Tajny Minister stanu 

Ladenberg, dla czego każdy licytujący aż do 


nadejściatćj decyzyi licytum swego dotrzymać ` 
obowiązany, „| jg Klen rocz 
Poznań, dnia 14. Lutego 1841. < 
Królewska Pruska Regencya. ` 
Wydział poborówy stałych, dóbr i lasów rzą< 
„i T f dowych, i 4 
m menem z ~ - z d 
ros, OBWIESZCZENIE. ać 
„Właściciel młyna Neudek w Nowym mły- 
nie pod Czarnkowwem, ma zamiar w swo- 
im młynię jeszczę jeden ganek do kaszy zało- 
KIRO: Ak zoajdujas się już koła wodne 
8 n 
żenie kół nie nastąpi. m wią OE ENN 
W myśl rozporządzenia Prawa Powszech- 
nego Krajowego Części LI. Tyt. RV. $. 229. 
i następnych, jako téż obwieszczenia w Dzien- 
niku z roku 1837. na stronicy 274, ob,ętego 
podaje się to do wiadomości publicznej z tóm 
oznajmieniem, iż. na, przypadek. uczynienia 
opozycyi przeciw temu mającemu nastąpić * 
zakładowi, aby takową w przeciągu ośmiu 
tygodni od daty niniejszćj rachując pod pre- 
kluzyą podpisanemu Radzcy Ziemiańskiemu 
podali, ile że w przeciwnym razie żądane ze- 
zwolenie do pomnożenia pomienionego młyna 
jedhym gankiem z strony policyjnćj udzielo- 
ARR sariani, R Gian 22 
zarnkow, dnia 5. Lutego 1841. r, 
Królewski Radzca Ziemiański, 
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Kurs giełdy Berlińskiej. 


Stót Napr. kurant 


Dnia 19. Lutego 41844, | 


pa i 
| papie- | goto- 
prC. żmii Sisi 
Obligi długu państwa, , « 4 | 103 
i ang. obligacye 1830. „ «, , 4 4003 żem 
bligi premiów handlu morsk. | — 803 | 804 
bligi Xurmarchii z bież. kup: 34] 4017 | 4013 
Obligi tymez, Nowćj Marchii dt | “34 1015 | 1043 
Berlińskie obligacye miejskie „ | 4 | 1033 — 
Królewieckie dito się 4 — — 
Elblągskie dito scpt 34] — — 
Gdańskie 'dito w Ts - + . „| — 48 — 
Zachodnio - Pr, listy zastawne `. 34] 1013 | — 
Listy zast. VV, X. Poznańskiego , 4 | 1057 1053 
schodnio - Pr, listy zastawne , | 34] 102 -| 4014 
Pomorskie ditQ; o .. 33] 1034 | 4024- 
Kur- i Nowomarch. dito  , , 34] 103? | 403% 
Szląskie aw R: 34] 1025 | 102 
Obl. zaległ. kap, i prC. Kur- i No- 
wćj-Marchii =s .', , pksa 97 
Złoto al marco » « , , DŻ tee rew 
owe dukaty 63-016. k . = mra ea 
Frydrychsdory + + 4 „4: — | 134 13 
nne monety złote po 5 talarów = 7$ 6i 
Disconto 9.9 0 e 0.09 z! 3 4 


